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Kraków, poniedziałek 16 lipca 1923 r. Red. naczelny ANTONI KRZYWY 


Jak bolszewicy agitają wśród ciemnych tłumów. 
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Nasza rycina przedstawią płopagandowy pociag kolei żciaznej, Kknzsujący na głównych linjacu 
Bolszewj. Wagony pociągu są pomalowane w najrozmaitsze agitacyjne obrazy, a jaskrawością 
swą mają oddziaływać na wyobraźnię ciemnego chłopa rosyjskiego. Oto bolszewik wymiata ol- 
"brzymią miotłą złych władców i panów =- podczas kiedy jednocześnie z okien wagonów widać 
twarze czerwonych władców śledzących wrażanie tych obrazów na zgromadzonych tłumach. 


Gzem się zajmie lipcowa sesja sejmowa? 
Będzie krótka. — Załatwi podatek majątkowy i uposażenie funk- 


cjonarjuszy państwowych. 


Warszawa (A. W.) 

W kołach poselskich panuje przekonanie, |go ł o uposażeniu funkcjonarjuszy państwo- 
Że sesja sejmowa zaczynająca słę dnia 23 bm. | wych. 

potrwa około tygodnia, (Jak wokec tego wyglądają doniesienia pra- 

Głównem zadaniem sesfi będzie rczpatrze- | sy lewicowej, jakoby większość sejmowa była 

nie i uchwalenie projektu podatku majątkowe- | wrogą tym dwóm ustawom? Red.) 


We wtorek otrzyma Komisja skarbowa 
projekt ustawy o podatku majątkowym. 


= Warszawa (A. W.) | 
Wczorajsze posiedzenie komisji skarbowej | dzeniu b. m, rozważy i uzupełni projekt ustawy 
po ukończeniu obrad zabra łgłos minister Lin-|o opodatkowaniu majątkowem, a we wtorek 
de i aświadczył, że Rada Ministrów na posie- przedstawi go komisji sejmowej. 


Narodowe święto francuskie w Warszawie 


Warszawa, (PAT). 

Z okazji Święta narodowego francuskiego 
odbyło się wczoraj na placu Saskim uroczyste 
nabożeństwo. O godz. 11 zebrali się przedsta- 
wiciele poselstwa francuskiego z posłem Pa- 
nafien i generałem Dupontem, w zastępstwie 
Prezydenta Rzeczypospolitej przybył szef kan | Suszyńskiego. Następnie przedstawiciele rządu, 
eelarji p. Konstanty Lenz, dalej przybyli człon | wojskowości i kół społecznych i stowarzyszeń 
kowie rządu z ministrem Głąbińskim w zastęp- |składali życzenia na ręce posła Panalieu. 
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stwie nieobecnego premjera, generalicja, szefo 
wie misji wojskowych itd. 

Mszę św. odprawił ks. biskup polowy Gall, 
przy dźwiękach orkiestry wojskowej, 

Po mszy św. odbyła się pod pomnikiem ks. 
Józefa defilada, prowadzona przez generała 
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Przed kilkunastu dniami prasa polska za- 
alarmowana została wiadomościami z Pragi, 
gdzie uderzono w ton wysoce niemiły i wprost 
nieprzychylny tym zmianom ostatnim w War- 
szawie, które wreszcie wywalczył obóz poro- 
zumienia stronnictw narodowych. Ekspose p. 
ministra Seydy niepodobało się nietylko będą- 
cej w chronicznie wrogiej do nas stosunkach 
grupie Kramarza, ale też i innym czynnikom, 
pośród których nie brakowało i przybocznych 
organów ministra spraw zagranieznych Czecho 
słowackiej republiki p. Benesza. Akt ten miał 
wszelkie cechy zorganizowanej nagonki. Dla- 
tego też nie będzie od rzeczy — poświęcić mu 
chwilę uwagi. Jest na. Zachodzie w przyjętym 
oddawna zwyczaju, że przed wysnuwaniem 
wniosków ogólno-politycznych z wydarzeń te- 
go rodzaju — zwraca się przedewszystkiem u- 
wagę na reprezentację dyplomatyczną, akre- 
dytowaną przy rządach zainteresowanych na- 
rodów. Jeśli bowiem stosunki dyplomatyczne 
łuuieją, posel, względnie charge d'affaires od- 
powiedzialny jest w pierwszym rzędzie za 
wszelkie zbyteczne tarcia — a cóż dopiero, 
w wypadku, o ile swego ministra informuje 
w sposób niedostateczny, mylny, bądź świado- 
mie fałszywy. Poseł obowiązany jest znać na. 
stroje narodu, pośród którego reprezentuje 
swój Rząd, przewidywać konflikty i postępo- 
wać wogóle w ten sposób, by każda enuncja- 
cja jego ministra wywoływała ten efekt, © 
który Rządowi chodzi, a nie odwrotnie, Z dru- 
giej strony, poseł odpowiedzialny jest za fał- 
szywy kierunek propagandy i za całe ułożenie 
stosunków obu narodów. Zbyt często nowokre 
owani dyplomaci pozwalają sobie na pewne, 
powiedzmy lekko — ..niedokładności, abyś: 
my się i w danym wypadku dłużej nad ich 
rolą zastanowić nie mieli. Istnieje pewne na- 
prężenie stosunków (tension) pomiędzy Polską 
a Czechosłowacją: jakiż więc jest układ wza- 
jemny czynników akredytowanych w obu sto- 
licach placówek dyplomatycznych obu naro- 
dów? 

Nad stanowiskiem p. posła czeskiego Ma- 
xy, cieszącego się dużym mirem w Warszawie 
a ostatnio tak tragicznie z życia politycznego 
z konieczności usuwującego się — zastanawiać 
się tu. nie będziemy. 

Zwrócić raczej winniśmy baczną uwagę na 
reprezentację polską w Czechosłowacji. 

Niestety, polskiego w gruntownem tego 
słowa znaczeniu dyplomaty, niema dotychczas 
w Pradze. Jest natomiast izraelita Dr. Bader 
(charge d'affaires). 

Karol, dawniej Chaim Bader, syn kupca 
drzewnego ze Lwowa (firma Romaszkaą i Ba- 
der) i faktora ks. Lubomirskich z Przeworska. . 
Żonaty z Welą vel Eweliną Diamand. „Karo- 
la“ trzymał do chrztu w r. 1917 we Fryburgu 
szwaje. Ludwik hr. Morsztyn, a ..Ewelinę* 
prof. Dr. Estreicher. Dr. Bader był szefem bin- 
ra prasowego w Rapperswilu (delegacja N. K. 
N. z osławionym Zielińskim), później w Bernie. 
Utrzymywał stosunki z mieszkającym podów- 
czas w Vevey prot. S. Askenazym i z członka- 
mi posełstw niemieckiego i austro-węgierskie- 
go w Szwajcarji. Jako konfident i protegowa- 
ay p. Jana Kucharzewskiego został w r. 1918 


lszetem kancelarji Departamentu Politycznego 
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w Warzawie || prawą rękz Ks. UantBra Kafzi- 
wiil Jego wpływom przypisują osławioną 
enuncjaicję germanofilską w czerwou 1918 r., 
w odpowiedzi na deklaracje Aljantów. — Po- 
zostawiony po przewrocie listopadowym w Mi- 
nieterstwie Epraw zagr., grał tam za czasów 
gabinetu Moraczewskiego pierwsze Skrzypce 
przy groteskowej pamięci ministrze Leonie Wa 
silawskim i utrzymywał bliskie stosunki z po- 
słem niemieckim w Warszawie hr. Kesslerem. 
Cała afora Kesslera przeszła przez jego ręce. 

Wysłany następnie do Pragi jako radca le- 
gacyjny — po odwołaniu posła Erazma Piltza 
pozostął na, stanowisku w charakterze charge 
d'affaires. 

Przeszłość łego p. Badera uprównia nas do 
pewnych wątpliwości co do stosunku jego do 
obecnego Rządu, a zwłaszcza do p. Ministra 
Seydy, działalność którego zaciekle zwałczał 
w awołm Czasie w Szwajcarii, P. Bader wystę- 
powa? zawsze przeciwko Komitetowi Narodo- 
wemuy,w Paryżu 1 zazmacznłt ewoją lojalność 
w stosunku do Askenszych, Pitsudskich, Na- 
pieralskich, Jaworskich i imych filarów Pelski 
„narodowościowej“, 

Zastanówmy się teraz nad samą wymową 
faktów. Oto, po niesłychanych trudnościach, 
dochodzi wreszcie do władzy obecny Rząd 
molski, w którym Ministerstwo Spraw zagram. 
obejmuje b. członek Komitetu Narodowego 
w Paryżu! Przy pierwszej sposobności — z 
kraju, z którego naiłatwiej Poleke zaatakować 
stowem niechetnem —— z Czechosłowacji, z tej 
stolicy, gdzie najtrudniej jest polskiej repre- 
zentacji dyplomatycznej pracować — odzywa 
się niczemt nie umotywowany atak z powodu 
przyjaznego exspose naszego Ministra spraw 
zagr. Stwarza się w ten sposób pozory atako- 
wania osoby p. Seydv przez zagranicę i wo- 
góle różne bardzo miłe dla „mniejszościków 
narodowych* sytuacje. 

Czyż to nie jest ciekawe? Czyż wobec tego 
wszystkiego, nacośmy się już napatrzyli osta- 
tnio — mimowoli nie nrzychodzi na myśl p. 
Askenazy i jego wpiywy? Czyż nie jest podej- 
rzane, że stało się to wszystko tam, gdzie po- 
dziś dzień Państwo Polskie reprezentuje rasgo- 
wiec p. Askenazego? Wolno jest w tych wa- 
runikach wyrazić zdziwienie, że p. Dr. Bader 
nie złożył dotąd dymisji i zamierzał pozostać 
na tem tak ważnem ł eksponowanem stanowi- 
sku w Pradze Czesktaj?? 


Prem. Witos objeżdża 


Krynica A. W. 
Wczoraj premier Witos po kilkudniowym 


pobycie w Krynicy wyjechał do Krakowa 


z wojewodą Gałeckim, Podczas swojego pobytu 


w Krynicy Premjer wspólnie z dytektorem Za- 
kładu Zdrojowego inż. Nowotarskim oglądał 


| Celem zapobieżenia zbyt gwałtownemi 
spadkowi marki polskiej zmuszony był jak 
wiadomo poprzedni minister skarba przedsię- 
wziąć represyjne środki radykalne, które mimo 
| doraźnych wyników dodsumich nie mogą być 
wirzymane na dłuższą metę. Istniejąca wi tej 
chwili cenralizacja obrotu walutowego jest ma- 
| uma rtestserjum, w najbliższej jednak przyszło- 
lści mogłaby sią oknząć stanem anormalnym. 
| Z tego powodu minister skarbu przystąpić 
ma jek siychać już w najbliższym czasłe do 


Wibrzymi strajk polityczny w 


Błała-Bieleto, 

Sytuacja strajkowa niezmieniona, W sobote 
odbył ysię zapowiedziane mityngi robtnicze, 
OE których wykrzyśiwali głośno robo- 
niey: | 

— Niech Żyje rząd Sikorskiego, 
z rządami Witosa. S. a 

Pobity przez robotników w czasie mrmed- 
wczyrajszej manifestacji uliczneł, jest dopory" 
wający. 

Robotnicy chrześcijańscy 1 stoiałowczycy 
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_ Wiedeń. (AW). 
Ubiegłej nocy przybył do Wiednia z Rzy- 
mu metropolita Szeptycki. Na dworcu wiedeń- 


Ale przypuśćmy, że były filar N. K. N,lskim witali go delegaci miejscowych emigran- 
zwolannik Kesslerów, Kriesów, Nethe'ów i Be-|tów ttlkraińskich. 


selerów nie maczał rąk w tej całej zadziwia» 
jącej machinacji. Powinniśmy nawet w to wio- 
rzyć (p. Bader przecież powinien był złożyć 
przysięgę na wierność Państwu Polskiemu). A 
jednak — dla samego uspokojenła opinii urzę- 
dnik ten powinien być chyba definitywnie od- 
wołany. i sö Civis. 
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„zaślużył się asā 
Zawiadomienie © uchwale sejmowa). 

Warszawa, (PAT). 
W Dzienniku Ustaw Nr. 67 ogłoszono ns- 
stępujące zawiadomienie Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej z dnia 4 lipca 1923 w przedmiocie 
uchwały sejmowej w Sprawie zasłużenia bię 
narodowi marszałka Józefa Piłsudskiego: 
Podaję do powszechnej wiadomości: Uchwa 
łą Sejmu z dnia 28 czerwca 1928: Sejm stwier- 
dra, że marszałek Józef Piłsudski jako naczel- 
nik państwa i naczelny wódż żasłużył się ta- 
rodowi. — Uchwaa ta winna być wydrukowa- 
na w Dzienniku Ustaw Rzeczypospolitej i opu- 
blicowana w gminach miejskich 4 wiejskich. 
Wykonanie tej uchwały poruczam ministro- 
wi sprąw wewnętrznych. d i 
Slanisław Wojciechowski, prezydent Rzpltej. 
Ww. Witos, prezes ministrów, 
Kieruik, minister spraw wewnętrznych. 


M. s r i 
Delegacja Mazurów w Warszawie 
Warszawa, (AW). 
Wczoraj przybyli do Warszawy delesaci 
Mazurów z  Działdowstiego, przedstawiciele 
mrańpelików polskich. Delomgel złożyli memo- 
raty w áprawach huiiuralnyah, dwówiatowych 
i goreedarczo.politycznych odyowiednim re- 
slam ministerialnym i Premierowi Witosowi 


W mprawie dalszej podróży do Lwowa me- 
tropolity wyłoniły się duże trudności natury 


Loa KA q 
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granice nolske-czeską 


Szereg konferencji politycznych w Krynicy. 


plan robót uzdrowiskowych i stwierdzi macz- 
ne piwtęry w porównańu z rokiem ubiegtymi 
przyobiecując dalsza poparcie m rządu. Następ- 
nie. Premjer Witos odbył -szereg konferencji 
politycznych, a w końeu obischat granice pol- 
5ko-czeską, 


 Zmodyfikowanie zarządzeń walutowych. 


Warszawa. (Telefonem od własnego Kor). 


zmia nor dotychczasowych, regulujących 
obrót walutami w kraju. Nie byłoby to Zupet 
nem przekredleniem ietniejących  dotychczag 
zarządzeń 4 przystosowaniem do wymagań 
chwi Taka zmiana myołać może na rynkach 
walutowych niewatpliwie pewne odprężenie, 
na oo jednak ministerium skarm jest dzisiaj 
w zupełności przygotwana, 

Bądzie to jednym z Koułecznych etapów 
da przebycia, który zbliży naa do tak upragnie- 


nej trwałe E zasadniczej maprawy skarbu. - 


ielsku-Białej 


20 pa tj. EAR i e 3 dnł w sta- 
s o nio z na miejscu żaden 
delegat and krak pracy i Opieki społecznej 
(obsadzone jest dotąd PPS. t NPR). 
pi nie przybył do Białej-Bielska inspektor 
p z Krakowa anl delegat województw: 
Krakowskiaro, ać i 

W tych warmkach ntepodofna dziwie słę 
zdenerwowaniu wśród mas róbotniczych i ich 
podniecenia. 


40, 
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pti coce prompti się o Foki 

Jest Już w Wiodniu I czeka tylko na pozwolenie rządu polskiego. — Wymlans de- 
posz między Warszawą a Watykanem. 


politycznej, na skutek omego metropolita za- 
trzymał się w Wiedniu, gdzie oczekuje zezwo- 
lenia decydsiącego rządu polskiego. W zwis 
ku z tem odbywają się wymiany depesz mię- 
dzy Warszawą a „Watykanem. 

Wynik pertraktacji jest ną razie nieznany. 


Tajne oddziały niemieckie 


do wysedzania objektów 


w Zasłebiu Ruhry. 


Skazany na Śmierć przez Francuzów sahetażysta odsłania tajemnice spiskowców 


niemieckich. — Planowany 
Berlin. (PAT) 

Donoszą z Moguncji, że Sasse, skazany na 
śmierć w zwłązku z ostatnim procesem u sabo- 
taż, wniósł do rządu francuskiego prośbę o u- 
łaskawienie i w podaniu tem podaje senzacyj- 
ne sźżczepóły o tajnych organizacjach Ober- 
land 1 Hatiseatisches Freitorps. 
Sasse wymienia nazwiska szeregu kierowni 
ków tajnych organizacji i ich dokładne adresy 


zamach stanu w Miemeżuch. 


oraz podaje szczegóły © utworzeniu w Mann: 
beim i Frankfurcie oddziałów dla wysadzanła 
różnych objektów w powiotrze. 

Dalej podaje Sasse, Że od długiego czasu 
pozostawał w stosunkach z tajnemi organiza- 
ejami | posiada wiadomości o zamierzonym za- 
machu prawicowym w Niemczech. Wreszcie 
wyraża Sasze gotowość podania dalszych szcze 
wółów o organizacji narodowych socjalistów. 


Głodomór chce karmić bankruta. 


Bolszewicy będą wysył 


Lwów. (AW). 
Korespondent „Gazety Lwowskiej” z po- 
ranicza polsko-sowiećkiego donosi, że W naj 
bliższych dniach przybyć ma do Moskwy z Nie 
miec specjalna komisja przedstawicieli rządu 
niemieckiego, celem nstatecznegó omówienia 
oraź zatwierdzenia specjalnego układu w spra 
wie natychmiastowego eksporfu zboża do Nie- 
mieć, a to ze względu na krytyczną sytuńcję 
zbożówą w Niemczech. 
Jak słychać, tząd sowietów zobowiązał się 
tozpocząć eksport zboża do Niemiec {uż w tial- 


ać Niemcem zapasy (l) zboża. — Agitacja antye 
francuska w Bolszewji. 


| bliższym czasie, nie czekając nowych zbiorów 
l używając w tym wypadku osnatnich zójpasówę 
przeszłotocznych. Eksport zostanie sklerowańy 
przez Estonję oraz Litwę. 

W zwiążku ż tą akcją w całem państwie 
sowietów wzmogla się progaganda aatyfran= 
tuska, W miastach i wsiach urządza się mas0- 
we mitinpi, a na murach rożlepiono wielkle o- 
dezwy pod hasłem: „Nie damy zginąć naszyńi 
towarzyszom nlemiesium pod butem frangi- 
skich imporinlstów 


Nr. 1645 „GONIEC KRAKOWSKI" 


Je Jet Gata madi woher gairen ratalticzych/ 


Ważna konferencia w Radzie ministrów, — Czego żądają przedstawi- 
ciecie robotników, — Jakie stanowisko zajął wobec tych żądań gabinet. 
Precz ze strajkami politycznemi, które niszczą Państwo. 

l Kraków w lipcu 
„Goniec Krakowski“ przyniósł w dniu wcze- 


nych życzeń przedstawiciełi rokotniezych tax, 
że jeżeli strajki wybuchają to — naprawdę nie 
ze wzgiędu na niezrozumienie lub złą wolę ze 


Su, 2 
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Funzejcnarjusze państwowi nie dor 
staną zmiżki kolajcwe:. 

Na posiedzeniu sejmowej komisji kudżeto- 
wej zakończono obrady nad częścią szezególo- 
wą projektu ustawy © uposażeniu funkciona- 
rjuszy państwowych łącznie de art. 18. Przy- 
jeto do art. 18 poprawkę, że funkcjonarjnzze 
państwowi mają prawo do zwolnienia z onłaty 
szkolnej za dzieci oraz do bezpłatnego umnn- 
durowaniu służbowego. Odrzucono natomiest 


rajszym wiadomość o wybuchu strajku robot- 
ników przemysłu włókienniczego w Bielsku — 
Białej, przyczem podkreślił natychmiast jego 
charakter polityczny. 

Żeśmy mieli słuszność Świadczy rezultat 
konferencji, jaka odbyła się dnia 11 lipca 
w prezydjum Rady ministrów 'w której imie- 
niem rządu brali udział ministrowie: Głąbińsk!, 
Kucharski, Karllńsii, wiceminister pracy p. 
Simon ras przedstawiciele robotniczych zwią- 
zków zawodowych a więc: wicemarszałek 
Sejmu, p. Gdyk, "poseł Hacińekł, Harasz, 
Paczkowski, Labeda oraz przedstawiciel Pol- 
skiego Związkm kolejowców Łukasiewicz, — 
wszyscy bez wyjątku reprezentanci i mężowie 
zańńamią najszerszych warstw rohotniczych. 

Na tej to konferencji rząd zgodził się; wzna- 
łąc istotnie ciężką dolę robotnika polskiego 
wykonać wezystkie żądania przedstawicieli 
ropoirików, a w szczególności: 

1) Wpłynięcie na przemysłowców, by przy- 
chytili się do żądania robotników podwyższe- 
nia dodatkowego w miesiącu lipcu poza pro- 
cantami Komisji statystycznej zarobków, ze 
względu ma to, tż w niektórych gałęziach prze- 
mysłu przez niezypełne stosowanie się do obli- 
czeń Komisji statystycznej, nagromadziły się 
znaczne zaleziości w płacach robotniczycli. 

2) Przychylnie potraktować projekt Chrz, 
Zw. Zaw. co do oparcia się w obliczeniach kio- 
misji statystycznej o tak zwany realny kudżet 
robotniczy oraz dokonywać te obliczenia co 2 
tygońnie, nie zaś, lak to malo miejsce dołych- 
czes, cv miesizc, 

3) Utworzyć komisję statystyczna w tych 
Środowiskach przemysłowych, gdzie ich do tej 
pory niema, jak również zreformować pod 
wzpgiędem orgamieacyjnym te komisjie staty- 
styczne, które działają na błędnych zasadach. 

4) Wyłynięcie wa właścicieli fabryk, by 
w przyszłości nie obniża norm procentowych, 
ustalanych przez komisje statystycznie w zasto- 
sowaniu do regulowania płace swych robotmi- 
ków: 

5) Glębiej wejrzeć w przyczyny stagnacji 
w niektórych gałęziach przemysłu oraz usunąć 
przyczysy, kióre sian nienormalny powodują, 
w szczególności tyczy to lorautów o charakte- 
rze jawnie antysypołecznym 3 antypaństwowym. 

6) Poczynić przygotowania co do urucho- 
mienia celowych robót publicznych na wypa- 
dek bezrobocia, spowodowanego ewentualną 
stagnacją w przemyśle. s 

7) Poczynić wyjaśnienia do przepisów wyłko- 
nawozych ustawy o urlopach w punkcie tyczą- 
cym się ilości dni płatnych za urlop, z wyra- 
źnem zaznaczeniem, iż chodzi tu o 8 i 15 dni 
płatnych. 

8) Wejrzeć w działalność niektórych inspe- 
keji pracy oraz uporządzowanie spraw, odno- 
macych się do kompetencji inspekejl. 

9% Odnośnie do spraw uposażenia urzędni- 
ków państwowych i kolejowych zostały zgło- 
zona życzenia włączenia do mstawy pracowni- 
ków nieetatowych dziennie płatnych Oraz nsu- 
nięcia ze stanowisk przeważnie na kresach 
elementów nie polskich 1 maństwowo niepew- 

10) W stosunku do dxożęzny zobowiązał się 
poczynić zapasy zboża, cukru i tiuszczu 

ać środki represyjne na paskarzy i 


A 
F. 


* 7 mmktów powyższych wynika jasno, że 
rząd wykazał szczególne zrozumienie dla słusz- 
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strony rządu, iecz jedynie ze względów ee dotyczącą przyznania 50-procento- 
tycznych.. Kierują nimi socjaliści, którzy chcą | wej zniżk j na kolejach i statkach państwo- 
Za wszelką cenę obalić Spomy rząd, , | wych, \ 

I dłatego zupełnie by nas nie zdziwiło. gay 
gdyby rząd wykazał dużo, większą niż dotąd Wzrost 
energię, Ścigając kierowników strajku, oczy- 
wiście przy równoczesnem zaspokojeniu słu- 
sznych żądań robotniczych. 

Tu przecież ponosi miłjardowe straty Skarb i 


wywozu towarów pelskich 
do Francji. 

W ostatnich dniach wzmógł sie wywóz to- 
warów polskich do Fancji, Znaczenie rynku 
francuskiego dla realizacji konwencji handio- 
woj frameusko-polskiej wzrasta coraz bardziej. 


Państwa! bardzie 
KET >= e ATIA o - 3 ' 
Kio jest sprawcą świętokradztwa 
w katedrze gnieżnielskial? 
Przed wojną skarbiec gnieźniejski wart był 200 miljonów mk w ziocie. 
Co skradziono? — Slady po Sprawcach kradzieży. 


Kraków 14 lipca. |ljowana kwiaty, wysadzane rubinami I djantzn- 
Świętokradztwo popełnione w katedrze | tami. Na nóżce dwie obrączki wysaądzane dja- 
gnieźnieńskiej wstrząsnęło całą Polską. Bo też | mentami; na górnej części nóżki cztery głowy 
mało który kościół w Polsce był tak uposzżony |Przedstawiające. symbole awantyckie i herb 
Z A e e e a ra E e ow a 
ra gnieźnieńska. Skarbiec kate ; . p 
mieścił WIDrOŚĆ bezcenna ji a Za czasów | puszce wyciśnięte artyst. rzeźby w stylu XVII 
przedwojennych n. p. zabzpieczono je na sit- wieku. Pomiędzy rzeźbionymi kwiatami głowa 
mę 200 milienów marek niemieckich w złocie! | FOłu przebita sztyletem. 5) Kielich złoty (maly 
A pamiętajmy, że było to w czasie przedwojen- format) bez żadnych znaków. Wykonanie skro- 
nym. "4 mne. 6) Kielich złoty 30 em. wysoki, zewnątrz 
Podczas wojny światowej znikły te skarby, |778%by z XVIII wieku i herb afcybiskupa gnie- 
gi całej Rzeczypospolitej za jednym zama- j“ « OZPROACI, SKI, Ocz 8- 
ró j pojawily ja pp na ie A RAR mom) - a e ak a 
919. A kiueze były stale u proboszczą archi- |;00 - o ok = 2 M3 > 
katedralnego i nie możua było oglądać tych ||97b arcybiskupa Radzięjewskiego i ratyst. rze 
sie A łowi E eai z ART 
go z wikarjuszy, który towarzyszył kościelne- | 05% vame , przedsta- 
mu słudze. Saćjęo ŻA WE. się w dolna | 10) Mękę n i a a ete eei d 
poładniowej części wieży zabezpieczony. a Kielich . a 
zupełnie na sposób nowoczesny. Sklepienie i | chacie były patyny złote wzgłędnie pozłacane 
ściany betonu były grubości około metra. Na ub srebrne. | 
ókno pozostawiono tylko małą szczalinę. | Przy Śledztwie znaleziono w skarbcu urwa- 
Tak było dawniej, w dniu-krytycznym znaj- |ną prawdopodobnie przy pakowaniu drogocen- 
dował się klucz od skarbca w ręku drugiego | ności w walizy — pieczątkę Komisji Kanoni- 
kościelnego Gozdowskiego, który sam chciał 'zacyjnej, stwierdzającą autentyczność relikwi. 
pomiędzy 12 a 1 skarbiee otworzyć i skoniro- | Również znaleziono ułamki relikwiarza, opadie 
lować, jak twierdzi, Nie mógł tego uskutecznić | wskutek gwałtownego i pośpiesznego pakowa- 
ponieważ w zmku znajdowat się kawałek że- | nią: 
laza, posłał więc po swego szwagra S., Su- 
sarza, który przyszedł jednakowoż dopiero 
około 4-ej, a usunął przeszkodę o wpół do 6. 
Wtenczas to skonstantowano kradzież i powia- 
domiomo proboszcza achikatedry ks, prałaca 
Laubitza. 


FAL 


Pora 


Zaznaczyć należy, że mimo usilnych próśb 
zanoszonych przez kapitułę do władzy bezpie- 
czeństwa, mie ustawiano już Gd dłuższego 
czasu posterunku policyjnego przed Katedra, 
Zwracano się do policji już przed rokiem, gdy 


bitza » ek s sygnalizowano planownaą kradzież. 
szce zdobnej w 48 wielkich szafirów, częściowa EA. en Sara en pagrbioncz. a = KAJ 
przedrążonych, a używanych niegdyś jako i: SA zm i ar om l BE nam- 
amulety. Były też ametysty i rubin. nięte i operowali kluczem podrobionym. 

Prócz relikwiarza skradziono: |. BRE anet zo kęeżcichego kate- 

1) Monstrancię szczerozłotą około 60 em. dry. podejrzanego początkowo o wspólnietwo 
wysokości, wagi około 5 kg. wysadzaną bry- x kradzieży prokurator wypuścił na wolność, 
lantami, sztnaragdami, ezafi i rubinami |. ypy, na jakie w pierwszym dnin natrafiono, 
w liezbje około 200; 2) Kielich złoty 30 em. k ki zatarły i po zbrodniarzach niema śladu. 
wysoki, zewnątrz kwiaty artystyczne, emaljo- olej teraz na detektywów. 
wane w różnych kolorach, z herbem Jerzeg | Za wykrycie zbrodniarzy wyznaczono już 
Michała Poniatowskiego. Nóżka kielicha ozdo- |Szereg nagród, między innemi dyr. cukrowni 
biona jest kilku rubinami; 3) Kielich złocony, |w Poznaniu Grabski, wyznaczył 10 miijonów 
27 om. wysoki, ozdobiony z zewnątrz w ema- marek nagrody. 

SETIT EE WZW TAŁWNAKE SPORZ WZW 
waledze |w tearze miejskim. Dziś rano odbywa sie 
Msza św. w kościele św. Piotra i Pawła, popo- 
łudniu zaś zabawa Indowa w parku Kościuszki. 


Obrady nać pol. żeglusą powietrzną 
w Brześciu. 

Dnia 30 b. m. odbędzie się w Brześciu w lo 
kalu Wydziału Rolnictwa P. U. W. walne zgro- 
madzenie Towarzystwa popierania polskiej że- 
glugi powietrznej. Między innymi rozpatrzona 
będzie kwestja zlania się Tow. ze stowarzy- 
szeniem „Liga Obrony Powietrznej Państwa”, 


ETA. o 


ĘĄ RELA SEDANG 


zysłeści Francuskie i grun 
kie w Katowicach. 


Celem uczczenia narodowego Święta Fran- 
cji oraz 518-letniej rocznicy zwycięstwa pod 
Gruawaldem urządził Katolicki Związek obro- 
ny kresów zachodnich wraz z Towarzystwem 
polsko-franeuskim szereg uroczystości w Kato- 
wicach. 13 b. m. wieczór uroczystości te roz- 
poczęły się «capstrzykiem, Wezoraj o godzinie 
9 rano odbyło się nabożeństwo na rynku kato- 
wickim, wieczorem uroczyste mzedstawienie 


Uroc 
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„GOZIEG KRAKOWSKI" 


Milacja bolszewicka ruszyła tatą Są na Pesio 


Procesy komunistyczne rodzą się jak grzyby po deszczu. — Bolszewicy 


chcą opanować w Polsce masy robożnicze i kolejarzy. 


komunikat wydany w Katowicach ? 


Co mówi tajny 
— Proces iż-in kemunisiów w Cze- 


stochowie. — Musimy stworzyć zwarty front przeciwko wrogowi we- 
wnętrznemu, 


Kraków, 14 lipca. 


wany dla komitetu Czynu przez odpowiednią 


Głośna była w roku zeszłym w Poznaniu ! komisję. Program ten określa sposoby i środki 


sprawa Porankiewicza i towarzyszy, którzy za, 
zdradę stamu przez szerzenie komunizmu ska- 
zani zostali ną kilkuletnie więzienie w twier- 
dzy. Na skutek odwołania. od wyroku odbyła 
się onegdaj w Poznaniu ponowna rozprawa 
przeciwko jednemu z oskanżonych, a to Chai- 
mowi Dawidowi vel Kossowskiemu. WV czasie 
rozprawy. wyszły na jaw senzacyjne szczegóły 
Jak np. iż oskarżony komunikował się listo- 
mnie z komisarzem bolszewickim w Moskwie 
Siraonowem i tt. d. Ostatecznie sąd skazał Da- 
wida na 2 i pół roku twierdzy, 

_ Proces ów, jednak powinien znów. zwrócić 
baczną uwagę na niebezpieczeństwo agitacji 
korounistycznej w Polsce. Nie ma się bowiem 
co łudzić, że centrala moskiewska zaprzestała 
swojej roboty celem zrewolucjonizowania świa- 
ta. Pierwszą ł giówną przeszkodą dla Troziania 
się bolszewizmu w Europie jest 

Polska. 


akcji przeciw faszyzmowi i niebezpieczeństwu 
wojny. Delegacja M. F. R. ma przedłożyć ten 
ed do zatwierdzenia egzekutywie M. F. 

6) Stworzyć fundusz zapomogoówy dla. 
wspierania związków, prześladowanych przez 
faszyzm, zwłaszcza za$ w celu poparcia 1 od- 
budowanie włoskich Związków Robotników 
Transportowych. 

1) Zwołać jesienią b. r. Międzynarodowy 
Kongres Związków Robotników Transporto- 
wych wszystkich krajów. w celu stworzenia je- 
dnolitego frontu. 

8) Wydać rezolucję, wyjaśniającą kioniocz- 
ność jednolitego frontu robotników transpor- 
towych. 

_ Przytaczamy umyślnie wszystkie uchwały, 
aby zwrócić uwagę na 
rozległość 


|zamierzorej przez komunistów pracy. W dal- 


Stąd też ją właśnie usiłuje się podminować |szym ciągu komunikat podaje odezwy do ro- 


z usilną emergją. Agitację odnośną wnosi się 
w. szerokie masy ludowe, szczególnie pieczoło- 
wicie opiekując się wojskiem i przyszłym re- 
krutem, oraz kolejami i wogóle robotnikami 
transportowęmi, Kierownicy tej agitacji zdają 
sobie sprawę m tego, że sparaliżowanie tych 
mwiaśnie organów społecznych t państwowych 
oddaje odmośne państwo na łaskę i niełaskę 
bolszewizmu. Stąd to, pomijając próby wnie- 
sienia agitacji do wojska aktywnego, bolszewi- 
cy, spocjalną uwage skierowali ną 

a szerokie masy, JE 
z których w razie mobilizacji wojsko się re- 
krutuje, Napływ jaknajwiększej ilości zarażo- 
mych bolszewizmem osobników do armji na 
wypadek wojny — sozumują oni — uczyni ją 
niezdolną do walki. - ] re 
" [Daksąmo unicestwii wszelką możność obro- 
ny; i -5 
zdezoryauizowanie kolei i środków transpor- 

W ję! towych. f 
Dowody wytężonej agitacji komunistycznej 
w tym kierunku mieliśmy w całej Polsce. Na- 
rodowy duch kolejarzy zwyciężył pierwiastki 
rozkładu, niemniej akcja komunistów zgoła nie 
daje za wygraną, usiłując wytrwale opanować 
środki komunikacyjne na całym świecie. 

(W. czasie procesu Chaima Dawida dostał się 
w ręce sądu komunikat, wysłany nakiadem 
Wolnego Związku Zawodowego, zdający spra- 
wę z „konferencji przedstawicieli Międzynaro- 
dowiej Federacji Robotników Transportowych 
i przedstawicieli ogólmo-rosyjskich Związków 
kolejarzy, Robotników Transportowych i Ma- 
rynarzy, upoważnionych przez wszystkie związ- 
ki Robotników Transportowych, stojące na 
sruncie Czerwonej Międzynarodówki Zawodo- 
wej“. Komunikat drukowamy jest w drukarni 
„WVołkswille* w Katowicach, jako odpowie- 
dzialny podpisuje go Augustyn Prandzioch. 

Konferencja odnośna odbyła się w Berlinie 
dina 23 i 24 maja b. r., a zwołana została przez 
przedstawicieli M. F. R. T. i przedstawicieli ro- 
syjsikich Związków Robotników Transporto- 
wych. Brali w niej udział przedstawiciele onga- 
nizacyj z poszczególnych pańtsw oraz przed- 
staryiciele Rosji. „W wyniku intensywnej mra- 
cy“ — jak wyraża się komunikat — uchwa- 
lone: 

1) Wydać w imieniu konferencji wezwanie 
Go waiki z wojną. s 

2) Wycać wezwarie do walki z faszyzmem 

8) Utworzyć na zasadzie parytetu wspólny 
komitet Czyau, którego zadaniem ma być 
stworzenie żednolitego frontu robotników trans: 
portowych i kierowanie walką przeciw wojnie, 
faszyzmowi i reakcji, 

4) Zawiadomić wszyzliich robotników 
transportowych i idi organizacje o utworzeniu 
komitetu Czynu. 

5) Przyjęto jednogłośr.s program, opraco- 


botników, kolejarzy, 
krajów it. d 

W odezwach tych uderzają dwie rzeczy: 
pod względem politycznym gwałtowny atak na 
traktat wersalski, ma okupację Ruhry przez 
Francję i podróż marsz, Focha. do Polski i Cze- 
chosłowacji, oraz pod względem praktycznym 
położenie nacisku ną konieczność  zorganizo- 
wania 


marynaczy wszystkich 


TT CY zyka > 
W. rwa p WDS” a} 


Dusza ludzk 


W nętach szariatanarji gpirytystycznej, 


Gr. 1643 


„Stałej kontroli wszystkich transportów 
amunicji‘ 
zwieszeza przez stworzenie punktów kontroli 
na miejscach wytwarzania w majważniejpszych 
portach, na kolejowych stacjach węzłowych I 
stacjach pogranicznych”. 

Jeżeli przypomnimy sobie nasze trudności 
podczas wojny z bolszewją przy sprowadzaniu 
amunicji przez Belgję oraz przez Gdańsk, 
w których agitacja bolszewicka odoegrata dużą 
rolą, wówczas dopiero uświadomimy sobie, 
czem grozi nam stworzenie takiej organizacji 
kontroli bolszewickiej. Sowiety — wydając jak 
zwykłe z bezczelną odwagą hasło antywojen- 
ne -— przygotowują sobie w ten Sposób 

teren do wojny, 
którą sami wydadzą, 

Wydanie powyższego komunikatu w Ka- 
towiicach po polsku dowodzi, że oczy komuni- 
stów nie odwróciły się zgoła od Polski i że 
robota ta ma być prowadzona przedewszyst- 
kiem w Polsce, | 

Dlatego też wszelkie próby agitacji bolsze- 
wiekiej powinny być u nas surowo ścigane 
karane. Bolszwicka agitacja w środkach nie 
przebiera. Kraj zasiany jest tysiącami szpiegów 
i ugitatorów. Oto jak domoszą nam znów z Cze- 
stochowy, rozpoczął się tam również proces 
przeciwko 13 komunistom częstochowskim. Są 
to wszystko miodzi uczinowie Żżydzł, którzy 
pod pozorem zebrań w celach zabaw, szerzyli 
agitację komunistyczną, rozdawali komuni. 
styczne odezwy w żargonie, które nawoływały 
do przewrotu w Polsce i t. d. 

, Jak widzimy, jad bolszewicki wydaje plon. 
Siedmnastoletni chłopcy biorą się już de agi- 
tacji bolszewickiej! Odpowiedzieć na to musi- 
my tylko zwartym frontem całego społeczeń. 
stwa polskiego, zdecydowanego do walki tak 
z wrogiem zewnętrznym jak i wewnętrznym. 
A ten ostatni — pamiętajmy o tem — jest sto- 
kroć gorszy, gdyż poiajemny, i zakonspiro- 
wany. 


Zagadkowa śmierć artysty dramatu łódzkiego p. Kazimierza Oswalda. 


W pętach czarnej magji. — Czarny rycerz i narzeczona z poza grobu. 
Na skraju życia. 


4 Łódź w lipcu. 

„Goniec Krakowski* doniósł już wczoraj 
o tragicznej, a dziwnie zagadkowej Śmierci 
artysty teatru łódzkiego Kazimierza Oswalda 
Freudenberga. W związku z ową notatką otrzy- 
mujemy następujące prawdziwie sensacyjne 
informacje: e 

Tajemnicza Śmierć 8$. p. Kazimierza Oswalda 
żywo poruszyła szerokie koła naszego społe- 
czeństwa, albowiem zmarły tragicznie artysta 
był osobistością bardzo popularną i lubianą 
w szerokich sferach, zaś jako pochodzący ze 
znanej i poważanej rodziny w mieście cieszył 
się wielką sympatją w kołach , towarzyskich 
Łodzi. Któż nie znał tej sympatycznej postaci 
człowieka o szlachetnej inteligentnej fizjogno- 
mji dżentelmena. Zalety osobiste zmarłego, je- 
go szlachetny charakter i nieprzeciętny umysł 
zjednały mu miłość kolegów, z których wielu 
wiadomość o tragicznym zgonie 6. p. Kazimie- 
rza Oswalda przyjęła ze łzami w oczach. To 
też śmierć jego, która nastąpiła w tak niezwy- 
kłych okolicznościach, poruszyła bardzo opinję 
publiczną, a Śmierć ta zaiste otoczona jest 
mgłą tajemnicy, z poza której wyłaniające się 
jednak kontury stawiają przed naszemi oczyma 
rąbek straszliwej prawdy duszy ludzkiej, opę- 
tanej przez szarlatanerję rzekomego spiryty- 
zmiu, wyzyskiwanego dla celów conajmniej 
zagadkowych. 

Jakże się sprawa przedstawiała? 

W jednym z pokoików w hotelu „Savoy“ 
zamieszkiwanym przez niejaką p. M., co pe- 
wien czas odbywały się seanse spirytystyczne 
ze znanemi osławionemi sztuczkami stolików 
wirujących i t. p. | 

W mistycznym półmroku, w atmosferze wy- 
czekującego zdenerwowania przy stoliku za- 
siadało kilka osób przeważnie ze sfer artysty- 
cznych, zaś gospodyni „z powodzeniem" od- 
grywała rolę medjum. A 

Seaney te, była to sieć pajęcza, w której 
miotała się wrażliwą i przesubtelniona dusza 


tragicznie zgasłego artysty. On jeden zdaje 
się ujmował głębiej, a z wiarą mistyczną pod- 
dawał się odurzającym eksperymentem, jakich 
Się na nim dopuszczano. 

Dziwaczne i niezrozumiałe suggestje, pły- 
nące rzekomo z poza tamtej strony bytu, wy- 
pełmiał z wiarą mistyczną i biermem podda- 
niem się istoty, której „ja“ zdeptano i zatra- 
cono., 

A więc jakiś tajemniczy czarny rycerz wy- 
dawał dziwaczne rozkazy, jak naprz. wbijanie 
o północy trzech gwoździ w trzy drzewa na 
drogach rozstajnych za miastem, zakupywania 
świec w kościele św. Krzyża, chodzenie w no- 
cy na cmentarz i t. d. 

W takiej atmosferze upiornych widziadeł 
i koszmarnych zjaw, stworzonej przez chorą 
lub też wyrafinowaną wyobraźnię medjum, 
żył w ostatnich miesiącach ś. p. Kazimierz 
Oswald. 

Jego subtelna, a czuła dusza artysty, tem 
silniej reagowała i tembardziej odczuwała pod- 
dawane mu nieopatrznie suggestje. Ta udrę- 
czona duszą ludzka znalazła się w szatańskiem 
kołowisku upiorów. Tajemnicza ręka czarnego 
rycerza punktualnie o godz. 3 w nocy zatrzy- 
tiywała Zegarek. Aż wreszcie przyszła kolej 
na halucynacje. Czarny rycerz z twarzą i rę- 
koma ubroczonemi krwią zjawiał się we 
drzwiach pokoju z rozkrzyżowanemi rękoma, 
błagając o zmycie tej krwi, Zmarła przed laty 
narzeczoną zjawiała się również, wskazując ja- 
koby ucieleśniałą się ona w postaci medjum. 

. Dusza ludzka wplątana w ten świat upio- 
rów prężyła się i cierpiała niewątpliwie. Z opo- 
wiadań kolegów zmarłego wynika, że $. p. 
Kazimierz Oswald ulegał temu narzucanemu 
przez seansę mistycyzmowi, który wreszcie za- 
wiódł go do grobu. 

Narazie trudno ustalić przyczyny samobój 
stwa, lecz nie ulega wątpliwości, że psychicz- 
nym podkładem jego był ten stan rzekomego 


p< 


wę 
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obcowania z duchami, w który zmarły Er. 
całą siłą swej głękoko czującej duszy. 

Padł on ofiarą lekkomyślnej igraszki ze 
strony roczhisteryzowanej kobiety, która jako 
medjum tych posępnych seansów wywarła fa- 
talny i tragiczny wpływ, co zmarły przypieczę- 
tował Śmiercią. 

Ta garść dorywczo zebranych faktów świad- 
czy o tem, na jak skomplikowanem podłożu 
nastąpiła śmierć 6. p. Kazimierza Oswalda. Nie 
naszę jest rzeczą rzucać oskarżenia, ani też fe- 
rować wyroki potepiające. Jednak ze względu 
na niezwykłe okoliczności towarzyszące śmier- 
ci tak powszechnie cenionego i popularnego 
artysty, tak pod każdym względem wybitnej 
i szlachetnej jednostki, spodziewać się należy, 
że władze śledcze dołożą wszelkich starań, abv 
najenergiczniej i najwschstronniej wyświetlić 
okoliczności Śmierci człowieka, który w pełni 
sił i rozwoju swegostalentu został wepchnięty 
do grobu. 


Baiszewicy pogniewali się na Bulgarie, 


_ Moskwa. (PAT). 
W związku z zamordowaniem przewodni- 
czącego sowieckiej misji repatrjacyjnej Szela- 
pugina, rosyjskie Towarzystwo Czerwonego 
Krzyża postauowiło odwołać z Buigarji misię 
repatrjacyjną i zwróciło się do Nansena z pro- 
śbą o zajęcie się losem repatrjantów. . 


Etna znów wybucha. 


y Rzym. (PAT). 
. Donoszą o nowych, tym razem słabych wy- 
buchach Etny. 


Wojna o` „kilt“, 
Jak wiadomo, pułki piechoty szkockiej 

w armji wielkobrytańskiej noszą strój narodo- 
wy górali szkockich, złożony z małej czape- 
czki, kurtki, krótkiej spódniczki, zwanej „kilt“ 
i z grubych pończoch weinianych, zawinię- 
tych poniżej kolan tak, że pozostają gołe. — 
Strój ten uzupełniają grube trzewiki podkute, 

„Podczas ostatniej wojny strój ten okazał 
się niepraktyczny. Spódniczki rozdzierały się 
łatwo poranione o druty, lecz narażały też żoł- 
nierzy ną reumatyzmy podczas długiego prze- 
bywania wojska w wilgotnych rowach strze- 
leckich. Zamieniono więc ów strój narodowy 
i zaprowadzono także w pułkach szkockich 
zamiast „kiltu* i pończoch, długie spodnie, 

Mimeła jednak wojna, a „kilt“ w pułkach 
szkockich nie został przywrócony. Wywołało 
to wielkie rozgoryczenie wśród szkotów, przy- 
wiązunych wielce do swych tradycji narodo- 
wych. To też domagają się oni obecnie przy- 
wrócenia „kiltu“ w pułkach swoich, Angiel- 
skie ministerjum wojny nie występuje wpraw- 
dzie jawnie przeciwko temu żądaniu, ale, nie 
chcąc narażać skarbu na znaczny wydatek, 
sabotuje żądania szkockie, twierdząc, że nie 
posiada potrzebnych do uzupełnienia stroju 
torebek ze skóry wydry, noszonych na przo- 
dzie spódniczek, nie może więc na razie wpro- 
wadzić i samej spódniczki, Ale uparci szkoci 
twierdzą, że tysiące takich torebek, odebra- 
nych puikom szkockim podczas wojny, gniją 
w. składach intendentury angielskiej. 

W dalszym więc ciągu walka o „kilt“ to- 
czy się zawzięcie, 


H l4 
Przygody w kraju krokodylów | 
i dzikich zwierząt. 
W tych dniach powrócił do Francji szef | 
szwadronu Mareel, który był wysłany w roku, 
1920 do Peru jako komendant szkoły wojsko | 


skiej. 

Komendant Marcel wracał przez Amerykę 
Południową i tak opisuje swoje wrażenie z por 
dróży: 

Ukończywszy swoją misję w Peru, posta- 
nowiłem zwiedzić kontynent południowo-ame- 
rykański. Był to dość zuchwały zamiar, gdyż 
wielu moich poprzedników nie wróciło. To też 
prezydent Republiki Peru dał mi łódki i zało- 
gę do pomocy. 4 

Łódką przez las dziewiczy. f 

Wyjechałem z Liny 29 września 1922 kole 
ją. Jest to najwyższa kolej na Świecie. Dosięga 
4.715 m, nad poziom morza. Dojechawszy do 


Marcel, gdzie zaczynają się dziewicze lasy, po 
wielu trudnościach dopłynęliśmy łódką do A- 
mazonki, a następnie parowcem do Iquitos. Lu | 
dność miejscowa, która pierwszy Taz widziała | 
wej w Lima i jako instruktor jazdy peruwiań- | uniform francuski, 
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Próby wywołania wojny domowej w Niemczech. 
R R R Ar a ży Agni ee: 


Berlin. (AW;. 


Wobec tego rzucają oni myśl, by terorowł 


Ukazała się tu odezwa komunistyczna, |biatemu przeciwstawić teror czerwony — 
która przez wszystkie pisma nazywaną jest|ą więc jeżeli faszyści będą rozstrzeliwali każ. 


wezwaniem do wojny domowej, 
Komuniici zwracają 


dego dziesiątego robotnika, to oni proponują 


przedewszysikiem | rozstrzelanie każdego piątego faszystę, przy» 


uwagę na niebezpieczeństwo przewrotu faSzy- |czem ruch faszystyczny musi być za wszelką 
stycznego, stwierdzając, że Ludendorif į Hitler | cenę zgnieciony, 


poczynili wszelkie przygotowania do nrarszu 
na Saksonję i Turyngję. 


Z pośród głosów prasy, która zajmuje się 
tą odezwą zasługuje na bliższą uwagę socjali- 


Równocześnie zwracają twagę na współ- styczny „Vorwärts“, który jest przekonany, że 


pracę Reichswehry z Fasżystami, 

Komuniści jednak nie poprzestają na tem, 
twierdząc, że wszyscy robotnicy, którzy będą 
stawiali opór zostaną przez Faszystów bez- 


ków mają faszyści 
Zwy rozstrzelać każdego dziesiątegu robo- 
tnika. 


komuniści Organizują wojnę domową. 

(Polscy socjaliści zajmują natomiast inne 
stanowisko aniżeli niemieccy — mniej narodo- 
we i patrjotyczne. Tamci uważają za sprawców 


względnie rozstrzelani, Dia cpanowania straj- | ewentualnej rewoiucji komunistów, polscy — 


— zdaniem autorów ode- | 


Polaków. Różnica jest dlatego tak jaskrawa, 
że polscy socjaliści są już mocno zgangreno- 
wani i przeżarci komunizmem, a nawet w je- 
go interesie w Polsce pracują. — Red.). 


Ucieczka kapitana Erhardta 


jednego z przywódców niemieckich faszystów. 
Rząd niemiecki obawia się dalszej działalności Erkardta. 


___ Berlin. (PAT). 

Kapitan korwety Erhardt uciekł wez” 
ż więzienia śledczego w Lipsku, Na zarządze- 
nie prokuratorji poczyniono rozległe środki 
celem ujęcia zbiega. Ucieczkę zauważono o go- 
dzinie 6-tej wieczorem. Policja strzeże budyn- 
ku więzienia śledczego, ponieważ istnieje po- 
dejrzenie, że Erhardt nie wydostał się jeszcze 
poza. obręb gmachu więziennego. 

Ucieczka Erhardta nastąpiła wśród nastenu- 
jących okoliczności, Erhardt udał się o godzi- 
nie 5-46] popołudniu ze swej celi pałożonej na 
trzeciem piatrze do piwnic, gdzie mieszczą się 
łazienki dla więźniów. Wykąpawszy się Er- 


z łazienki. Po drodze Erhazdt oświadczył, Że 
zapomniał 'w łazience bieliznę i pobiegł już sam 
do łazienki, aby zabrać zapomniane rzeczy. 
Przez ten czas był Erhardt bez nadzoru i wy: 
korzystał ten moment do ucieczki, Stbwierdzo- 
no już, że Eurhardt wydostał się z budynku 
więziennego przy poznecy podrobione tin- 
cza, który mu dorzczono z zewnątrz. Ucieczka 
Ehmhardta przyprawia dużo kłopotu rządowi 
niemieckiemu albowiem. cziowiex tak ruchliwy 
jak Ehrhardt nie pozostanie bezczyntyj. Ruch 
radykalno-prawicowy jest zjawiskiem, którego 
nie można lekceawżyć, jakkolwiek alarmu 4ce 


wiadomości o zamiarach ż przygotowaniach 


hardt wyszedł wraz z urzędnikiem więziennym | przywódeów tego ruchu s4 przesadzona, 


Bandycka bezczelność Sowietów. 


Odmawiają wydania Polsce przedmiotów muzealnych oraz kultu reli- 
gijnego. — Zwrot bibijoteki Namiectnictwa i lwowskiego Archiwum 
państwowego. 


Moskwa, (PAT). 

Na 16-tem posiedzeniu plenarnem komisji 
specjalnej rozpatrywano sprawę wydania po- 
mnika ks. Adama Czartoryskiego., Strona 
ukraińsko-rosyjgka, oświadczyła, że pomnik 
nie może być zwrócony Polsce, gdyż został 
zniszczony jeszcze na rozkaz Mikołaja L Na- 
stępnie rozważano sprawę towarzystwa przy- 
jaciół nauk. Delegacia sowiecka Odszukała na 
kilkaset zgłoszonych tylko 26 przedmiotów, 
które postanowiono wydać Polsce. W ten spo- 


nasze żądania w tym kierunku, na co jednak- 
Że strona polska się nie zgodziła, wobec czego 
zgłoszono dwie nieuzgodnione rezolucje. W dal- 
szej dyskusji wykazało się, że sowiety odma. 
wiają wydania przedmiotów muzealnych Oraz 
przedmiotów kultu religijnevo wywiezionych 
ze świątyń polskich z powodu protestu z naszej 
strony. Ostateczna decyzja w. tej sprawie od- 
łożoma została do jednego z następnych posie- 
dzeń. W końcu postanowiono zwrócić Polsce 


| bibljotekę Namiestnictwa i Archiwum państwo- 
sób chcieli Rosjanie zlikwidować ostatecznie | 


we wywiezione za Lwowa. 


Ogromne wylewy w Hiszpanii. 


Madryt. (PAT). 
Ze Saragossy donoszą o wielkich wyiewach 
spowodowanych ostatniemi burzami, W całej 


przyjmowała nas Z zapa- 


łem, Stamtąd udałem się do Brazylji. 


W kraju krokodylów i tygrysów. 
Z miastą Shorrera robiłem wycieczki dla 


badania życia Indjan. Są oni zupełnie poza 
obrębem cywilizacji. 2 
ciało pokrywają farbą dia odstraszenia moski 
tów. 


Odzież jest nieznaczna, 


Roślinność jest wspaniała. Bogate zwłasz- 


cza zasoby drzew kauczukowych. 


Dnia 8 lutego 1923 wyjechałem z Iquitos, 


a 16 marca byłem z powrotem w Peru. 


Jako owoc mojej wyprawy przywiozłem 


12 pak zbiorów i 150 klisz pierwszorzędnej 
wartości, 


Jdolszewicy zamieniają Ławrę kijowską na muzem. 


Aragonji szkedy zrządzone wylewami są þar- 
dzo znacznę. Komunikacja kolejowa z Barce- 
loną jest przerwana. 


Według wiadomości podawanych przez ga- 
zety sowieckie, dawny klasztor t, zw. Kijewo- 
pieczerską ławrą, zamieniono obecnie na mu- 
zeum. Bołszewicy nie liczyli się zupełnie z na- 
strojem ludności, która zmianę tę przyjęła 
z oburzeniem. 

Władze przystąpiły już do odpowiednich 
przebudowań, zacierając wszędzie ślady da- 
wnej sztuki malarskiej, architektonicznej — 
wszystkiego, co zachowało piękno caryzmu i 
religii 4 

W rezultacie bolszewicy w pozornem poros 
zumiemiu z zarządem klasztornem zebrali w je- 
dnej obszernej celi klasztornej zabytki arty- 
styczne historji i sztuki ławry i nazwali te ctn- 
> kolekcję „muzeum Kijewo-pieczerstiej ke 

a 


mr, 6. 


RA MARGEZESTE, 
czego aie wolne porusznikowi 
a ca WBIRO kaezee? 


Pisma warszawskie opisują następu. jacy bu- 


„ELARG KRAKOWSKI" 


a 


Wczoraj przybył do Krakowa pan minister, 


war 
spraw. zagranicznych Seyda w towarzvstwie l jakie teczyć ge pei eda 
p. Oiszęwicza naczelni! wydziału ekonomi- ; między repre 


Nr. 1645 


Minister spraw zagranicznych p. deyda w krakowie 


am? pobio. ASAD, 
w Misiącym tygegnhi 
mi rzędu poiskiego i mla- 


W ZWIĄZKU z m 


eu eenia] 


morystyczny wypadek, jaki wydarzył się w na- |cznego min. spraw. zagran. i p. Zalewskiovo sta Giaźska, 


szej stolicy. 

Do tramwaju Nr 4, który jechał na Pragę, 
wsiadła wezoraj starsza kobieta z koszyczkiem 

„w ręku. Pasażerka ustawiła koszyk, z którego 

wyglądał łebek kaczki, pod ławką, Po chwili 
wszedł do tegoż wagonu porucznik, a za nim 
młoda przystojna dama i zajęli miejsca obok 
kobiety z koszyczkiem. 

Gdy wagon był w ruchu poczuła nagle mło- 
da dama, że ktoś trącił ją pod ławką w nogę. 
Pani spojrzała z oburzeniem na oficera i nieco 
się odsunęła. Lecz szczypanie w nogę nie usta- 
wało. 

Dama zawrzała z gniewu, wstaia nagle i nie 
nie mówiąc, wyinierzyła siarczysty policzek 
Rwsmu sąsiadowi-porucznikowi. 

Pan porucznik w najwyższem zdumieniu 
zerwał się z miejsca i, naturalnie, zażądał wy- 
jaśnień od oburzającej się wciąż damy. 

Powstał hałas, Konduktor zatrzymał wagon 
i zawezwał policjanta, 

IA! dama. wciąż się gorączkując, krzyczała: 
Jak pan śmiałl Jesteś pan oficerem! Ja jestem 
żoną adwokata i matką dzieci i t. d., ani słowa 
jednak nie wspominając o przyczynie Ewego 
wzburzenia. 

"Tymczasem pozostali 
się niecierpliwić i żądali 
nia się. 

_„Porrcznik wie dobrze, dlaczego go spoli- 
czkowałam! On mnie w ordynarny sposób trą- 
cii nogą pod lawka“. 

Ja? pytał porucznik, jak gdyby obudzony 
ze snu. s | 

Pani zapomina, Że jestem oficerem i czło- 
wę. honoru? 

miedzyczasie ukazał się w wagonie po- 
uay który zażądał od rozgorączkowanej 
pasażerki dowodów osobistych, aby sporządzić | 
protokół. 

Kto wie, czemby się całe zajście skończy- 
ło, gdyby na widowni nie zjawił się właściwy 
winowajca... Nagle bowiem usłyszano gdaka- 
nie kaczuszki, która widocznie postanowiła 


rozwiązać enigmatyczną przygodę  tramwa- 
jowa. 


W wagonie rozległ się miech homeryczny. 
Dla wszystkich było jasne, kto wiaściwie uści- | 
snął łydkę pasażerki. 

Piękna pani zarumieniła się i fela się uspra 
„GA, a policjant kontynuował Bwe czyn- 
ności... 

Porucmik, zrozumiawszy, że padł ofiarą 
nieporozumienia, zaż zażądał skasowanis protokó- 
łu, ale wzamian za to wydał taki wyrok: 

= Pani ma, jako karę, za publiczne spo- 
liczkowamie złożyć publiczny pocałunek!.., 

Wszyscy pasażerowie uznali słuszność wy- 
roku t dama zniewolona była pocałować pana 
porucznika w spoliczkowany policzek. 

Tak zlikwidowane zostało zajście i wagon 
ruszył w drogę z piekna nma. porucznikiem 
iz główną bohalerky — kaczką. 


pasażerowie zaczęli 
od niej wytłomacze- 


Strajk zalog! zeglugi w Puławach. 


W tych dwiach wybuchł w Pujawach strajk 
załogi żeglugi po Wiśle, Strajkuiący zażądali 
podwyżki płac: dla kapitana i maszynisty 
2,000.009 mk., dia pomocników kapitana i ma- 
Szynistów 1.700.000 mk.. dla palaczy i i majt- 
ków 1.500:000 mk. Strajk został zlikwidowany | 
w dniu jednym po uzyskaniu przez strajkują- 

cych żądanej podwyżki płac. 


Wyjaw Praia 


Skutkiem kilkudniowych deszczów wylał |? 
Prut, zalewając nadbrzeżne pola i łąki i pokry- 
wając je gęstą warstwą namułu i źwiru. Szko- 
dy wyrządzone przez wylew są Znaczna, 

W kilku miejscowościach wezbrana reka 
poprzerywała tamy i wdarła się do siedzib 
ludzkich, niszcząc plony i unosząc wiele drze- 
wa budilcowego do wywozu. Ruch kolejowy 
na szlaku Kotomyja—Feczeniżyn—Słoboda 
Rungurska był chwilowo wstrzymany z powo- 
du zagrożenia mostu na, Prucia, 


kierown. oddziału gdańskiego w min, spr. za-| 


granicznych. 

Równocześnie przybył z Genewy p. Pluciń- 
ski genoralny komisas rządu  Rzpltej 
w Gdańsku, 

_W ciągu dnia wczorajszego odbywały się 
obrady wymienicnych panów mające za eel 


ustalenie dalszego toku epraw ai m 


REPERTUAR TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO, 
Niedziela popół: „Lekkoduch“. 
wieczorem o 8.45 na Wawelu: 
posłów grecki: 
REPERTUAR TEATRU GPERA I OPERETKA, 
Niedziela wiecz.: „Dama we fraku". © 
REPERTUAR TEATRU. „BAGATELA%, 
Niedzisla popol: „Jastrząb“ (wyst. Junoszy- 
Stępowskiego, ceny zniżone). 
wieczorom: „Szpieg” (wyst. Junoszy-Stę- 
powskiego). 


„Odprawa 


JUBILEUSZ ZASŁUŻONEGO ARTYSTY 
TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. 


Wedło informacji, jaxie otrzymał „Coniec 
Krakowski“, punkt ciężkości rokowań dal. 
szych w ciagu mniej-więcej najbliższych dni 
przeniesie się znowu do Gtuewy do Sekzptarja- 
tu przy Lidze Narodów, 

W. dniu dzisiejszym wyjeżdża pan minister 
Soyda na iejnotrgodniowy. wypoczymek do 
Sa wego. 


RACIA a e AE a 


letniej pracy swej na scenie, a 380-leocie pobytu 


|w krakowskim teatrze im Słowackiegio. 


Urodzony w r. 1859 we wschodniej Mało- 
polsce na Pokuciu po skończenia ekòl we 
Lwowie, poświęcił się słudjom gry na fortepiar 
nie i na cytmze, przyczem obdarzony pięknym 
tenorem odbył szlzołą śpiewu we Lwowie, po- 
dejmując równocześnie naukę sztuki aktor- 
skioj, której już odtąd wiemym pozostał, 

Na scenie Iwawskiej był do r. 1888 i ra- 
bramy z niej do Radomia przeniósł się słumtąd 
Alo Wanmszawy. W 1887 przenosł się do Liwowa. 
Tutaj za dyrekcji Henryka Schmita pozostaje 
parę lat i w r. 1892 przemówi się do Stanisła- 
wowa do teatru polskiego im. Fredry. Tutaj 
rozpoczyna Bię właściwie karjera p. Senow- 
skiego. 'W roku 1894 zaangażowany wraz 
z żoną, wieke mtalentowaną artystką, przez 
Tadeusza Pawlikowskiego do teatru krakow- 


We wtorek dnią 17 bm. obchodzi zasłużony | skiego pozostaje już tutaj do dnia dzisiejszego, 
artysta p. Grzegorz Seauwwskł jubieusz 45|znauy i LAŁ w tylu krezcjach, 


Tym razem w kościele 


Wczoraj późnym wieczorem doniesiono telefo- | 
nieznie redakcji „Gońca Krakowskiego“, że jacyś! 
niewyśledzeni dotąd świętokradcy wiamałi się do 
kościoła parafjalnego w Liszkach pod Krakowem 


świętokradztwe. 


parafjalnym w Liszkach. 


| kradczego czynu. Rozmiarów kradzieży tej Jeszcze 
|sie ustalono: 


Jak się zdaje, weszło obecnie „w modę" zło- 


|dziejską okradanie kościołów. Świętokradztwo 
w. Gnieźnie, teraz znów w Liszkach, to świadczy, 


i skradli caly szereg wotów. Wszczęte dochodze- |iż upadek moralności i etyki obniżył się niebywale 
nia narazie nie dały bliższych szczegółów święto-|w naszem państwie, 


DODATKOWY PRZEGLĄD -ROCZNIKA 
1902, 1901, 1906 i 1899. 

Dla wszystkich popisowych r. 1902, oraz 
dls odroczonych roczników 1801, 1900 i 1899, 
którzy z jakichkolwiek powdów nie mogli się 
stawić de przegladu w P. K. U. — będzie od 
bywał się dodatkowy przegląd w P. K. U. 
Kraków-Miasto w. Koszarach Sobieskiego uli- 
ca Warszawska w następującym porządku: 

- Rocznik 1902, Litera A—-Ć, dnia 14, VII. br. 

Litera D—F, dnia 16. VIL br, 

Litera G—I, dnia 14. VIL br. 

Litera K, dnia 18. VII. br. 

Litera L—N, dnia 19. VII. br. 

Litera N—P. dnia 20. VII. br. 

Litera R, dnia 21. VII. br. 

Litera S—T, dnia 23. VII. br. 

Litera U-—W. dnia 24 VI. br, 

Litera Z, dnia 25. VO. br. 

Rocznik 1901. Litora A—G, dn. 26. VIL br. 

Litera H—0. dnia 27. VII. br. 

Litera H—O, dnia 27. VIL br. 

Litera P—Z, dnia. 28. VIL br. 

Rocznik 1900 I 1899, Litera A—M, dnia 
30. VIL Dr. "m 

Litera N-—Z. dnia 81. VI. br. 
Komendant P. K. U. Kraków-Miasto. 
(—) Welt. podpułk. 
ĆWICZENIA WOJSKOWE, 

Dnia 16. VIE br. rozpoczynają sie 4-ro ty- 
az ćwiczenia dla oflcorów rocznika 

895, 1896 i 1897 słuchaczy uniwersytetu itp., 
dlx szeregowych r. 1895 słuchaczy uniwersyte- 
tu, pomemików nauczycieli, 


KU UCZCZENIU NARODOWEGO ŚWIĘTA 
FRANCUSKIEGO. odbyło się wczoraj w naszem 
mieście uroczyste nabożeństwo w kościele św. Pio- 
tra i Pawla. W nabożeństwie wzięli udział repre- 
zentanci władz wojskowych, państwowych i auto- 
nomicznych, przedstawiciele miasta, tudzież zastęp 
publiczności, która przybyciem na tę mszę św. 


pchciala dowieść szczerych uczuć sympatji, jaką 
|jeała nasze społeczeństwo odczuwa dla bratniego 


narodu francuskiego. 

O POMOC DLA BUDOWY MUZEUM NARO- 
DOWEGO Z ZA OCEANU. Prof. Wiliam Joha 
Rose, dyr. okr. krak. Y. M. C. A. wyjechał wezo- 
raj ão Ameryki jako delegat Komitetu budowy 
Muzeum Narodowego. celem bliższego zaznajo- 
mienia kolonji polskich za oceanem z akcją budo- 
wy Pomnika Wolności i pozyskania ich do współ- 
pracy. Prot. Rose, interesujące się sprawą budowy 
Muzeum w Krakowie i oceniając symbolikę tej 
akcji i jej narodowo-kulturalne znaczenie, zaofia: 
rował Komitetowi swą współpracę i objął mandat 
delegata Komitetu. Podróż jego potrwa rok ca- 
ły, a dziaialność swą rozpocznie prof, Ruse od Ka- 
nady. 

O PODWYŻKĘ CEN PRĄDU ELEKTRYCZ.- 
NEGO. Uchwałą Rady m. Krakowa z dnia 18 bm. 
został odesłany wniosek m. Komisji gazowo-ele- 
strycznej (w sprawie zwyżki cen prądu elektry- 
cznego z 4500 Mk. na 7500 Mk. za 1 kw. dla 
motorów zaś z 4500 Mk. na 11000 M.) celem po- 
nownego roznatrzenia go na posiedzeniu tejża 
Komisji w poniedziałek, dnis 16 bm. o godz. 5-tej 


` | popołudniu, 


CHLEB POTANiEJE. W» wtorek, dnia 17 bm, 
odbędzie się o godz. 12 w południe w sali obrad 
Mgtu posiedzenie m. komisji cennikowej celem 
ustalenia cen maksymalnych dla piekarzy i rze- 
źników krakowskich. Jak się dowiadujomy, CENY 
chleba i pieczywa białego mają być ze względu 
na spadek cen zboże na targu w ostatnich dniąch 
obniżone. 

W SPRAWIE DOSTAWY PASZY DLA 7-- 
PRZĘGÓW MIEJSKICH odbędzie się w ponie- 
działek, dnia 16 bm. o godz. 5 popołudniu w sali 
obrad Mgtu posiedzenie delegacji Sekcji I. dla 
Zakladu czyszezenia m. Krakowa, 

ŚMIERTELNY PORACHUNEK. Likwidują: 
po pijanemu porachunki sąsiedzkie z rodziną 
Oclojnów w guinie Ochojnice, uderzył Jan Ma- 
dej & Krakowa) tępem narzędziem w czasie bój- 


w 


~“ 
t 


ki Jóra Ochojnę, w głowę tak sflnia, M ton 
W kilka godzin później wyzionął ducha w szpitalu 
św, Łararza. : 
AUTOBUS TRAMWAJOWY W KRAKOWIE. 
lika dni temu przybył do Krakowa gotowy już 
do użytku autobus krak. Spółki Tramwaj., który 
po zarejestrowaniu w Województwie krak. 
kursował od dnia 22 bm. na linji Salwator-Wola 
Justowska. Autobus może pomieścić 80 osób; es- 
na biletów zaś wynosić będzie okło 10 tysiący 
marek. Wykonany w. jednej u fabryk niemiec- 
kich i posiadający markę „Bons“, kosztował oko- 
ło 200 miljonów Mkp., eło zaś wyniosła 40 miljo- 
ów. Projektowana jest jeszcze poza stacją Wy- 
4 „Salwatoc' stacja kola „Esplanady*, 
dniuch zaś deszczowych autobus kursował bę- 
6 w strong cmentàrza rakowickiego. 
SZKODLIWY FIGIEL KAŁAMARZA W HO. 
LU. W ubiegły piątek stanął w, hotelu Krakow- 
niejaki Władysław Kałamarz lat 19 z Krze- 
zowie, który, zameldowawszy: sią na nazwisko 
€dnej z arystokratycznych rodzin polskich — wye 
od frfzjóra hotelowego garderobę å NO ty- 
Sięcy Mk, podając jako powód swego keytycz- 
Degu położedia materjalnego ucieczkę z niewoli 
bolszewickiej i chwilowy brak środków do ży- 
> Wyłudzoną gotówkę miał użyć rzekomo afry- 
stokraża-Kałamarz na wysłanie telegramu rodzi- 
nie, celem zawiadomienia jej © miejscu swego 
pobytu, Okazało się jednak później, że zarówno 
Jego scystokratyczne nazwisko, jak ł cała opo- 
wiońć jest oszukańczą blagą, wobec czego oszu- 
sta przyaresztowano 
ZAPALONY CYKLISTA., Postrachiem prze- 
ofodniów jest zamieszkały przy Aleji Krasińskie- 


Ro l. 14 sportsmen, który urządza sobie wyścigi 


| 


* nader wadzięzął 


Po ebodniku tej ulicy. Dobrzeby było, by tym pa- 
nem zaopiekowała się policja, zabraniając tych 
rymentów, uarażających echoduiów na 
okaleczonie + nawet utratą życia. Przypomnieć 
Mu należy, że chodniki służą wyłącznie dla pieszej 
a nie są torem wyścigowym dla cyklistów. 
Wozoraj ów pan naraził grono Ajenoji Wschodniej 
wyohodzące z biura na przestrach, gdyż na rowe- 
Tm wjeżdżeł wprost do bramy, 
, BOLESNE SKUTKI CIEKAWOŚCI Podpa- 
trując gości hotelowych, wdrapał się Jan Kinkosz, 
służący kawiarni Imperial przy ul. Dietlowskiej, 


„BONIYC KREKOWSRY" 


po geymsis I. p. Gryms jednakłe urwal wę pod 
wpływem jego ciężaru, wobec czego Kinkosz, stra 
ciwszy równowagę, runął na bruk podwórza i po- 
tłukł się dość ciężko. Ofiarę ciekawości opatrzyło 
Pogotowie Ratunkowe; = 

PRZEZ OTWARTE OKNO sakradi się niewy- 
śledzony dotąd opryszek do mieszkznłą Mari Si 
korowiczówej przy ul Tynieckiej, skąd sabrai ks- 
sotkę a biżuterją, wartośół 8 miijanów Mp. Docho- 
dzenia w taj sprawia jdż rozpoczęta. ! 

DROBIAZGI POLICYJNE. Przed ©zems ty- 
godniemni skradziono Ludwikowi Sławikowskiemu 
w bursie Związku młodzieży rękodzielniczej klar- 
net, wartości I miljona Mp. 

Wszoraj w nosy włamano sio do eukłerni „Te- 
gjomistów* przy ul. Szewskiej. Sprawcy kradzieży 
z włamaniem spłoszeni, porzucili maczią ilość 
skradzionego towaru, s resztą zaś zbiegli Warto- 
ści szkody nmarie nieg ustalono. Za zbiegłymi sa- 
rządzono pościg. 

Faliksowi Czerkowskiemu skradzione w, Rya- 
ku głównym z kieszeni marynarki portfel z gotów- 
ką. Róża Silbigerowa zaś, zamieszkała przy ulicy 
Zwierzynieckiej, zgubiła w Rynku gł. broszke zło- 
tą z „brylancikami, wartości 5 milionów Mp. 

GONITWA ZA KRADZIEŻAMI, Wesoraj are- 
sztowamo Leona SchAchtera vel Lelzora Scherera, 
jako podejrzanego 6 uganianie się za kradzieżami. 
Będąc bowiem w towarzystwie dwu innych ogo- 
bników, którzy na widok patrolu policyjnego zbie 
gli, usiłował również zbiedz, a przytrzymany — 
nie umiał się wytłómaczyć za swego pobytu i za- 
chowania się. 

Ogółem aresztowano wczoraj 17 osób za różne 
+= dei ustaw f przepisów  administracyj: 
nych 


Se, 7 


cia Kioo. Nie wiedzial jednak: o fem, że 


w taftą sama agawa“ dwa lata te- 
ma sakwihia, diusa Zza pOszczyci się tem za 
lat kiika, A szkoda, że nie wiedział boby, cu- 
dzych krajów, nie chwali 


Jednom m wielu i głównem dażenieną za- 
rząda Ogrody ego est rozszerzyć 


botumiczn 
ogród, dopominający się dla swych roślin więk- 
szej przestrzeni i ciepła. Plant ten dałby sia 


uskiutocznić, gdyby paroałę, przylegającą od 


ty- | strony! grantów pofortecznych, a będącą wia- 


snością — znajdującego się tam klasztoru żeń- 
skiego ma tem cel nabyto. Władze wojskowe 
ustąpiłyby: napewno z części należącej do nich 
gata pe i wówczas ogród rozwi- 
nąłby się wspaniale, stajao sie korong roślin- 
nej przyrody naszego kraju. 


ASIU 


Gielda. 


Warszawa. (PAT). 

Wałuty. Dolary Stanów Zjednoczonych 
111.000, sp. 112.000, kupno 110.000; marki 
niemieckie 0.53. 

Czeki. Belgia 5455. ap. 5505, kupno 5405; 
Borlin 0.54, sp. 0.55. kupno 0.53; Londyn 
515.200, sp. 520.200, kupno 510.200, Nowy 
York 112.000, ep. 113.000. kupno 111.000; 
Nowy York drobne sp. 125.500, kupno 110.500, 
Paryż 6575, sp. 6685, kupno 6515; Praga 3360, 
Szwajcarja 19250, sp. 19450, kupno 19050, 
Wiedeń 154, sp. 155 „kupno 153 Włochy 4780. 
Papiery procentowe. Miljonówka 1750; 
Kupno 1650; 4 i pół proc. tow. kred. ziemskie 


za 100 rubli 5000—4500; 5 proc. pożyczka m; 


Z TARGOWICY MIEJSKIEJ. 'Wi cmakte oë | Warszawy, 400—350; pożyczka złotowa 90500. 


dnia 7 do 12 bm spędzono na targowioe mie, 
ską: buhaji 60, wołów 67, krów 487, fatówok 
= M 581, GER świń 1289. Razem 
96. Płacono za . żywej wagi: buhaje 
od 750 tys. do 1,100.000, rmoły 850.000— 
1.150.000, krowy 700.000—1.380.000. św. 
nie żywej wagi 1,350.000—1,650.000, Świnie 
bitej wagi 1,700.000—2,175.000. Na konsum- 
cig Krakowa zużyto 2,152 sztuk, resztą dla 
gmin poza Krakowem. 


Bogactwa i dziwy ogrodu botanicznego w Krakowie. 


Jeden z najlepis] utrzymanych ogrodów w Polsce. — Rzadkie okazy roślinności 
egzotycznej. — Jedyny okaz palmy w całej Pelsgo. — Agawy krakowskie czyli 
eudze chwalicie, swego nie znacie. 


i Kraków, 15 lipou | 

_ Jednym bodaj Że najpiękniejszym z zakąt- 
ków naszego miiastó jest Ogród botaniczny, 
pomieszczony przy ui. Kopernika, tuż obok 
budującej się kliniki ginekologicznej, a Vis a vis 
Kliniki chorób nerwowo-umysłowych, W. zaci- 
szem i słonecznam miejscu , jest nis- 
jako przystanią malowniczą î 4 uroku 
egzotycznego już to dla zwiedzających Kraków 
wycieczkofieów, już też dla samych Krako- 
| a uwłaczonu dla uczącej się płci obojęa. 


młodzi, która wzdłuż ocienion: polskiemi 
drzewami aloji przechadza się 2 od czasu do 


Zasu spoglądając na zieleń i kwiecie, daje wy- 
Poczynek swym oczom. zatopionym mt stroni- 
Cach książki, wi sf 
Ta pełna majestatu ozdoba Krakowa utrży- 
rtywana, jest dzieki energicznemu kierownie- 
Wu nalepiej ze Wszystkich tego rodzaju ogro- 
w Polsce i ma swą katedrę na Wszechni- 
of Jagiellońskiej, sterowaną umiejętnie przez 
dr. Szafera, czego we Lwowie cię nie 
jduje, a ogród botatiiczny tamtejszy w Ha 
wania godnym znajduje się stsnie. Rów- 


wosodnemii zaniedbamiu i dopiero teraz %ä- 


ol i Wgrszawa nie posialają ogrodu botani- 
canero w orem tego słowa: znaczeniu takiego, 
jak Kraków, 

Od kiikudziesicciu lat istnicjący ogród bo- 
taficzny krakowski može poszczycić się dzisiaj 
oktaaf roslipat s) ©7628 


i w stolicy naszej ogród botaniczny uległ, powoli, grożą 
kilo: - 


rzono go przenieść w inne, odpowiedniej-! przeto przystąpić do dobudowania palmiarn! 
miejsce i wrządzió wedie wymógów, od-.| na dwa metry wyżoj, nie nosiadając jednak kit 
"<Tiwiaqujacyeh jego zadaniu, óo jadnak jest [temu środków materjalnych, zmuszony jest 
JR Stia dlngiego cznsi i wielkich wkładów | czeliać na subwencję pieniężną ze strony Rzą- 
p niężnych, Krótko mówiąc, zatówno Iswów, |du, który na ten cel grosza skąpić nie powi 


świata, W: 10 szklamiach portieszczome H iw pou- 
py rodzin ujęte domagają się jednak więk- 
szej jeszcze opieki, gdyż szklarnie pozostawia- 
ją niesłychanie dużo do życzenia. Spojone $e- 
lazem prożą zawaleniem ze względu na rdzę, 
która wżera Się Stale w. sztaby żelazne 1 zmusza 
zarząd: ogtódu do podpierania szkłami słupami 
drewnianemi od wewnątrz i zewnątrz co wcale 
nie dodaje im wyglądu estetycznego, ani też ną 
leżytego zabezpieczenia przed ewentualną rui 
nę, Zważywszy wreszcie, że szkiarnie owe mu- 
sg mieć potrzebne dla rośliń egzotycznych 
ciepło i wilgoć, by utrzymać skarby strefy pod- 
zwrotnikowej przy życiu i w kwiitnącym sta- 
nie, konstatujemy, še restauracją szklarni 
i zdobycie funduszów dla jej przeprowadzenia 

są fèk ntkjtychlej pożądane. f 
Szczegółniejszą troskę wywołuje ogrodowi 
boranicznamu palma t. zw. „Livistona Chiner 
sist — jedyny Olu w całej Polsce — drzewo 
półwiekowe o olbrzymiej wysokości, która 
wierschołkiem swym sięga szezylu palmiarni, 
skutkiem ezero liświa nie mają wolnej prze- 
strżeni dla swobodnego rozpostarcia się i schną 
zagładą temu klejnotówi ro- 


Mt Zarząd ogrodu  zaimiorza, 


nien. ; 
Niedawno temu donosil jeden z czerwons"h 
dzienników krak. o ogromnej sensacji, jaka 
miała. miejsce w Londynie, gdzie „zakwitnąć 


+ 


Zurych. (PAT). 
Zamknięcie giełdy. Berlin 0.0025; Holandja 
227; Nowy York 575 1/2; Londyn 26.48; Pa- 
ryż 34.02; Medjolan 24.65; Praga 17.25; Bu- 
dapeszt 0.06 1/4; Bukareszt 3.00; Belgrad 
6.10; Sofja 5.20; Warszawa 0.0048; Wiedeń 
0.0081, austr. korona stemplowana 0.0081 1/2. 


Misteja bije banknaty metalowe, 
Wiedeń. (PAT). 
Komisja fińasowa anstrackiej rady narodo- 
wej uchwaliła projekt rządowy o wybiciu mo- 
net metalowych po 100, 1000 £ 5000 koron. 
Rząd zamierza zastąpić 130 miljarãów pienie- 
dzy papietowych monetami metalowymi 


Ślub skazańcn przed rozstrzełeniem 
Skażari w Łodzi na karę śmierci trzej ban- 
dyci: Podgórski, Tadeusiak i Lewkowież z0- 
stali wozoraj rozstrzelani na strzelnicy D. O. 
K. Skazańcy zachowywali się spokojnie, Pod- 
górski i Tadeusiak nie zgodzili się na zawiąza- 
nie im oczu. Ciekawym jest fakt, że Podgór- 
ski i Tadeusiak wyrazili przed śmiercią chęć 
wstąpienia w związek małżeński Prokurator 
do prośby ich przychylił się. W więzieniu przy 
uł. Gdańskiej ksiądz udzielił Subu Tadeusia- 
kowi i Annie Domagalskiej, lat 18, która od 
maja b. r. odsiaduje karę w więzieniu... za kra 
dzież kaczek. Ślub Podgórskiewo wobec nieżgo 
dzenia się matki narzeczonej nie odbył się. 


AL PAC a 2) et — ENEY 
PIANE CLEAN ona, 


| RKA ATLETYRA. 


Zawody lekkoatletyczne, które odbyły sis 
w Krakowie z okazji Jubileuszu AZS. w dniach 
T 1 8 lipta przyniosły pobicie rokordu polskie- 
> w biegu sztafetowym (100 X 200 X 400 
X 800). Osada bowiem warszawskiego AZS. 
w składzie Piątkowski-—Weis—Hołdak— Kar- 
czewski osiągrela czas 3 min, 44'1 zek. 

Zawody iekkcztietyczne o  mistrzowstwo 
okregu ktakowskiego odbędą się 14 i 15 lipca 
na boisku T. S. Wisla łącznie z titrniojam o pu- 
har redakcji „Wiadomości Sportowych** do 
którego zgłosily się najlepsze polskie B klaso- 
we drużyny: Olsza, Sparta, Korona i Polonia 


erT 
KT: peA 


rio 


miałą „akawat, roślina z rodziny amarylkowa- | z Wadowic. 


tych. zakwitająch raz na sto lat i po zakwithię- 


Str. 8, 


„SONTEO EREKUWSEY. 


benzynę automobilową Puder i i mydło Stenotypistka 


sprzedaje 
stacja benzynowa przy garażach Pol- 
skiego Globu. 
Kraków, ul. Wolska 20. 


Telefon 31-29, 


dla dzieci . 
antyseptyczne, najlepszej jakości. ——— 


w całej Połsce najwięcej używana 
Polska fabryka chem-hkosmeatyczna 


y DERM ss Jan Porębski i Ska 


raków, Podzamcze 14, 


Gaza szwajcarska 7"szorzędnej jakości 


o === pasy, gurty, kamienie, 
walcz, kazpry, transmisje, ceny konkurencyjne. 
„Piiość Lwów, Balorego 4. 


1908 


| Wolne posady 


PEEDBENI kwalifi- 
-~ kowany, jeden z dzia* 
łu korzennezo, drugi bła- 
watnego, Etóry po krót- 
kim czasie pracy, mógłby 
objąć k erownictwo skle- 
pu. poszukiwani zaraz. 
Panowie tylko z dobremi 
po:eceniami. i mający 
lzaucię iub odpowiednia 
gwarancję, zechcą zgłosić 
się w godzinach od 12 
do 1-szej w południe 
do Spóidzie!lni Twa. „Ro- 
zwój* w Krakowie ml 
Garncarska L p. L 7. 

1956 


| Sprzedaż | 


AROWOZY 2 sprzeda- 

my, a mianowicie: 
1) 135-5ouny parowóz ten- 
drowy, 2 osiowy, dla toru 
150- nuiflimetrow/ ego, firmy 
Henschel w Cassel z 1313 
roku, z paieniskiem mie- 
dzianem, do węgli i z u» 
zbroljeniem  bronzowęm. 
4) Parowóz jak wyżej, 
lecz 110-konny, firmy Mat- 
fei w Monachjum, również 
z roku 1913. Oba parowo- 
zy są w zupełnie dobrym 
stanie i bardzo mało pra- 
towzły. Wiadomość: Bū- 
dziński, inżynier. =- de- 
radca, Smolna %5, 859 


| Matrymonialne 


JTELROPOLANKA 
młoda, wesoła, zgra- 
bna i gospod., zamiłowa- 
na przyrodniczka, obecnie 
na stanowisku sekretarki 
dominj., mająca mebie na 
2 pokoje i kuchnię oraz 
pianino, zapoznałaby się 
w celu matrymonjalnym 
najchętniej z intelig. rol- 
nikiem, dobrego chara- 
kteru, dobrze sytnowa- 
nego (wdowiec nie wy- 
kluczony), może być zMa- 
lopolski, Kresów lnb ree- 
migrantem. Zgłost. z foto- 
sra! ją do „Kurjera Poznań- 
skiego. 360 


| Różne | 


WANE! Organy, fiss- 
harmonie fortepiany, 
orkiestrony, naprawia— 
nastraja brakujące pisz- 
czalki  „Pryncypałowe* 
uzupełniam, jak i inne 
głosy, i części, dodaje no- 
we — po cenach umiar- 
kowanych, Tomasz Adam 
Grydzitski  organmistrz 
kozektor i styoiciel for- 
tepianów z Krakowa. Zgło” 
szenia adresować : Zarszyn 
(Ziemia Sanocka). 19.8 


-j= Pzrowieł =j=; 


sze gumy hygien 
sivpnej marki „Erosa” 
po Mp. 16046 120.000 } 
wyszła dyskretnie 
L. Enzlënder 
Tarnów, Nowa 13. 
1955 


H 
Najod pow iednie} i 


m menee raea a eean ee e an 


uwca i odnowiedzialny redaktor: Antoni ESEJ 


Now 


UD zagu- 
bioną s pda odrocze- 


nia Władys UNTEWAŻNIAM rago- 


DA PANÓW! Specy- 
bione dokumenta woj- 


alność! Szlifowanie 
z Glinika. ______1958|powe na nazwisko Ce brzytew oraz wielki wy- 
Z SUBIONO książeczkę | zary Waśkowski.Znalazcę | bór brzytew, maszynek 

wojskową _ wydaną | proszę o zwrot za sowi-| do włosów i Ł p. stalowe 
przez P., K. U. Marcin | em wynagrodzeniem: Ja- | wyroby. Myszkowski, Kra- 
Moralko gmina Wiśniowa | wiszowice pow. Oświęcim. | ków, ulica Dietlowska 46. 
urodzony 1896 uniewa- | 1954 

52 


Snia siey DGE e a: Się. 


| ZAWIADOMIENIE 


BMiniojszym podaję do łask, wiadomości, iż dostarczam 
jako szecjziność wągonowo oraz skrzynkami: 


NAJNOWSZE BUTELKI FASONOWE DO LIKIERÓW 


czystej kryształowej białości (na żądanie też z Firmą pas 
tentowane) Wzory ew ce Eyspozycji 


| Sód ŁÓŚŹ 1. FÜRST Łódź 


Zsxatna 21. 1935 


O a Eee N NIA 


A E 
m IDEAL 


przyjmuje do naprawy 
i czyszczenia wszystkie 
systemy 


Maszyn pisar- Kraków, Florjańska 3 


Uwadze Gospodyń! 


UNEROLR 


NAJLEPSZY TŁUSZCZ ROŚLINNY 
ukazał się znowu w sprzedaży, 


największa 


i przejezdnych 
icznego czyszczenia 


do chem 
i artystycznego farbowania z dostawą 


przyjmuje 
i najsłynniejsza w państwie firma 


jedyna prawdziwa, 


1958 | 


lub młodsry handlowiee z dłu. ką biur 

do polskiej korespondencji, poci i» stal 
dobrze a PRZ dọ. Górnośl. Hurtownia węgla 
1939 Bona i ołów Województwo Śląskie, i 


Prędko! Dobrze i Tanio! 


Przyjmuje maszyny wszelkich systemów do na | 
lab przerabiania pod gwarancją, po cenysk poł 
stępnych. 


Rudolf Żychowicz 


specyalista= mechanik maszym pisarskich 
Kraków, Felicjanek 21. 


Uwaga! Abonamenty konserwacyi maszyn ma 
prowicyi. 1948 


Balony i demjony w koszach, bańki 
cynkowe, Beczki od aliw mineralnych i skrzynie 


359 kupuje stale 
Hurtownia techniczno - drogeryjna 
F, G. Frass Nast, Wi. Kaiser l 
Poznań tei. 3913 1947 ul. Wielka 14, 


KED STAR AE 


PO 0 zzz m”. 


DEŃ i TWO OKRĘTOWE 


RED STAR LINE * 


GNIR CZERWON EJ z) 


FLORJAŃSKA AŻ 


"INFORMACJE BEZDŁATNIE. 


„Antwerpia - Chczburg Gdańsk - Ameryka. 


Po informacje zgłaszać się ustnie lub 
piseranie. 1088 


Długa 11 (Wisła) 


Karmelicka 9 (Wisła) Zwierzyniecka 17 
Lwowska20 (Podgórza) 


Długa 1 


chemiczna prałnia i art. farbiarni 
Kraków, ul. Czarnowiejska 72, Tel, 1471. 


ul. św. Sebastjana 10 Grodzka 51 


Florjańska 29 
Karmelicka 1 


Dietla 41 


-Glest Narda“ a ży A Torka w p 


~ 
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